
Delegacja 
polskich 
związkowców 
w. Berlinie

BERLIN (PAP). We wtorek 
przybyła do Berlina polska de 
Iegacja związkowa ńa III kon 
gres wolnych niemieckich 
związków zawodowych. Na 
czele delegacji sto'. przewodni 
czący CRZZ Wiktor Kłosie- 
wlcz.

1 września - Kongres Pokoju
Naród Polski zadokumentuje ponownie niezłomną wolę walki o pokój

WARSZAWA (PAP). W dniu 1-go wrzeinia 
br. w auli Politechniki Warszawskiej o godz. 
10.15 rozpocznie dwudniowe obrady I Polski 
Kongres Obrońców Pokoju.

W kongresie weźmie udział ponad 1300 dele* 
gatów wybranych w całym kraju oraz delegacje 
zagraniczne.

Kongres podsumuje dotychczasowy dorobek 
polskiego ruchu obrońców pokoju, wytyczy zada­
nia na następny okres oraz dokona wyboru Pol­
skiego Komitetu Obrońców Pokoju i delegacji 
na Światowy Kongres Obrońców Pokoju.

WARSZAWA (PAP). Na konferencji prasowej, która 
odbyto sie w dniu 28 bm. — wiceprzewodniczący Polskie 
go Komitetu Obrońców Pokoju minister Adam Rapacki 
podsumował dotychczasową akcję walki o pokój w Pol­
sce oraz przedstawił zadania I Polskiego Kongresu Ob­
rońców Pokoju.

Po wielkiej kampanii — 
oświadczył minister Rapacki 
-*• podczas której zebrano 18 
milionów podpisów, nod Ape 
lem Sztokholmskim,

Kongres jest dalszym ko­
lejnym etapem mobilizacji 
najszerszych mas społe. 
czeństwa polskiego wokół 

... haseł ś wiato./ego ruchu 
' obrońców pokoju. Jut przy 

gotowania do Kongresu 
zmobilizowały w ogrom­
nym stopniu masy | wzmo 

- gły ich aktywność.
Akcja wyborcza wykazała 

rosnącą świadomość wszyst 
kich warstw społeczeństwa 
polskiego, co wyraziło się 
jednomyślnym • otępieniem

imperialistycznych podżega­
czy wojennych, którzy usiłu. 
Ją różnymi oszukańczymi 
machinacjami ukryć fakt a- 
merykańskie) agresji w Ko­
rei. Po kampanii wyborczej 
dla każdego — w najbar­
dziej odległych zakątkach 
kraju jest jasne, kto jest a- 
gresorem. Społeczeństwo 
wszędzie kategorycznie żą­
dało wycofania wojsk ame­
rykańskich ’ Korei i pokojo 
wego uregulowania sprawy 
Korei. Jednocześnie ostro 
potępiano poczynania impe­
rialistów w Europie, wyraża 
jące się w przygotowaniach 
do reamtlitaryzacji Niemiec 
zachodnich.

Naród Polski zdecydowanie popiera 
pokojową politykę ZSRR

Ohydny mord, popełniony 
na przewodniczącym Komu­
nistycznej Partii Belgii Ju- 
lleri Lahaut wywołał w Pol­
sce głębokie oburzenie, któ­
remu wyraz dali w swych 
wypowiedziach przedstawi­
ciele różnych warstw całego 
społeczeństwa.

Wielka akcja wyboru de­
legatów na Kongres wyka­
zała również, że naród Pol 
skl zdecydowanie popiera

konsekwentnie pokojową, 
politykę Związku Radzie­
ckiego.
Na zebraniach ludzie czę. 

sto cytowali oświadczenia de 
legata ZSRR w Radzie Bez­
pieczeństwa — Malika 1 wy­
rażali głębokie uznanie dla 
stanowiska delegacji radzie, 
cklej. Jeszcze bardziej pogłę 
biły się uczucia przyjaźni, 
laką żywi naród Polski do 
Związku Radzieckie-■*.

Wyścig Pokoju
Wrzesiński pierwszy w Opolu

OPOLE (PAP) n etap był 
naldłużązy z całego wyścigu 
(168 km), wymagał więc dużej 
wytrzymałości i nic dziwnego, 
że w przeciwieństwie do po­
przedniego etapu nr mecie w 
Onolu triumfowali kolarze ru­
tynowani, a w pierwszej czo­
łowej dziesiątce z rńłr><i’|pżv 
bv1( tvlko Wilczewski i Maiń- 
ski. Etap obfitował w defekty 
gnrzętu. Największego „pecha” 
m'r’a drużyna Gwardii.

W ciągu pierwszej godziny 
liczna grtipa czołowa przeje­
chała 39 km. Po dwóch godzi­
nach jazdy w grupie czołowej 
było już tylko fl zewortnu-ów! 
Nowoczek. Llśkiewicz Wrze­
siński. Kłąblńskl, Wilczewski, 
Murowanieckl, Łazarczyk. Sa- 
łyga i Wójcik. Gruna ta prze­
jechała przez punkt odżywczy 
w Nysie, maląc przewagę ok. 
5 min. nad Sałygą. który po 
dredze zmieniał dętkę.

Na punkcie odżywczym TI 
grupa złożona z 13 zawodni­
ków. dmonlła Sałygę. 20 km 
dalej grupie czołowej prze­
bił gunię Nowoczek, w tyle po 
został także MurowanieckL

Czołówka zmalałe teraz do 6 
kolarzy, którzy od tej pory je­
chali razem do mety w Opolu. 
Pierwszy na stadion wpadł 
Wrzesiński z przewaga kilku 
dziesięciu metrów nad Kłąblń 
skim, wygrywając etap zdecy­
dowanie.

Klasyfikacja indywidualna 
po dwóch etapach:

1) Wilczewski — 7:22:54, 
2) Kłąblńskl — 7:25:35, 3) 
Łazarczyk — 7:25:38, 4) Liś 
kiewlcz, 5) Wójcik, 6) Bały- 
ga, 7) Targoński, 8) Wrze­
siński, 9) Hadaslk. 10) Matń 
skl.

Po dwóch etapach prowa 
dzl Gwardia — 22:25:28, 2) 
Włókniarz — 22:41:46, 3) Ko 
lejarz — 22’47:30.

Społeczeństwo polskie wy 
kazało, że jego dojrzałość 
polityczna wciąż rośnie.

Wyrazem tej dojrzałości 
był również stosunek do nie 
licznych prób wrogich wystą 
pień. Próby takich wystą­
pień opierały się na ogół na 
tezie, która przejawiła się 
już podczas podpisywania 
Apelu Sztokholmskiego, — 
że akcja obrońców pokoju 1

tak nic nie zmieni, były one 
Jednak natychmiast osŁto 
piętnowane przez uczestnl. 
ków zebrań, czynnych bojow 
nlków pokoju. I tak rp. w 
powiecie piotrkowskim na 
Jednym z gminnych zebrań 
ludność wiejska nie tylko 
ostro potępiła tego rodzaju 
wystąpienie Jednegc z boga 
czy wiejskich, ale zmusiła go 
do opuszczenia zebrania.

(Dokończenie na str. 2-ej)

JUZ JUTRO!
Fascynująca powieść A. Koptiajewej

MIŁOŚĆ 
DOKTORA

ARŻANOWA
Książka nagrodzona premią stalinowską

Polacy w walce o pokój zewrzyjcie szeregi dokoła władzy ludowej!
Uliech iifje Prezydent Bierut!

Ma tona węgla ponad plan 
to cios dla imperialistów 
Robotnicy kopalń i zakładów orodukcyjnych <fo P»

WARSZAWA- (PAP). Prezydent R. P. otrzymał liczne 
depesze a kopalń I zakładów produkcyjnych całego kraju. 
Robotnicy zobowiązują się w nich — w odpowiedzi na anel 
kopalni im Wieczorka — do zwiększenia wydajności pracy 
przez pełne wykorzystanie maszyn i narzędzi umasowłe”Je 
współzawodnictwa we wszystkich Jego formach oraz mel­
dują o podjęciu zobowiązań orodukcyjnych na rnfc

tego węgla ponad ot” u. to 
cios dla imperialistów to urno 
cnlenie pokoju I pomoc dla 
walczącej Korei. Dlatego dą­
żyć będziemy do ciągłego wzro 
stu produkcji przez wzmocnię 
nie dyscypliny pracy I je, u- 
sprawnienie. korzystaiąc przy 
tym stale z doświadczeń 
ZSRR

Załoga kopalni Im M Tho- 
reza, podkreślając swa oelnę 
solidarność z polityka rządu 
Polski Ludowej w depeszy 
swej stwierdza’ „My górnicy 
Czerwonego Wałbrzycha, do­
skonale zrozumieliśmy uchwa­
ły V Plenum KC PZPR, pod 
której przewodnictwem reali­
zować będziemy wielkie zada­
nia Planu 6-letniego*.

Wszystkie depesze kończą 
się słowami wyrażającymi go 
rąca miłość robotników do Pol 
skl Ludowej 1 Je) Prezydenta 
Bolesława Bieruta oraz do 
wielkiego Związku Radzieckie 
go 1 chorążego obozu pokoju 
Józefa Stalina.

W telegramie kopalni Im. 
Wincentego Pstrowskiego, któ 
ra pierwsza w kraju wysunę­
ła hasło współzawodnictwa 
pracy, czytamy:

„My, załoga kopalni, na pod 
stawie doświadczeń Innych ko 
palń, a przede wszystkim przo 
dojącego górnictwa wielkiego 
Związku Radzieckiego, podję­
liśmy szereg Indywidualnych 
1 zespołowych zobowiązań pro 
Aukcyjnych. Jesteśmy przeko­
nani głęboko, że w ten sposób 
wzmocnlmy szeregi klasy ro­
botniczej 1 przyśpieszymy 
marsz ku socjalizmowi**.

Górnicy kopalni Makoszowy 
plszą:

„Pod kierownictwem PZPR 
walczyć będziemy o wykona­
nie zadań, które przed nami 
stawia Plan 6-łetni, nie szczę­
dząc sił I trudu w walce o po­
kój”.

„Jesteśmy świadomi — pi­
sie załoga kopalni „Siemiano­
wice”, te każda tona wydoby-

Dotkliwe straty
wojsk amerykańskich w Korei

PEKIN (PAP). Ogłoszony w 
Phenianie komunikat wojenny 
stwierdza, że na wszystkich 
odcinkach frontu oddziały Ar 
mil Ludowej, odpierają kontr­
ataki wojsk amerykańskich | 
lisynmanowsklch oraz zadają 
nieprzyjacielowi potężne ciosy.

Oddziały Armii Ludowej, 
które wyzwoliły Kunwi, kon­
tynuują walki ofensywne. W 
toku walki w tym rejonie od­
działy Armii Ludowel wzięły 
do niewoli ponad 200 jeńców, 
oraz znaczną zdobycz. Ponad 
800 nieprzyjacielskich żołnie- 
ży 1 oficerów poległo lub ao- 
stało rannych.

W walkach na wschodnim 
wybrzeżu nieprzyjaciel stracił 
przeszło 800 zabitych | ran­
nych oraz przeszło 3<*0 Jeńców.

W dniach od 17 do 22 sierp­
nia koreańska artyleria prze­
ciwlotnicza zestrzeliła 8 bom­
bowce I trzy pościgowce ame­
rykańskie.

27 sierpnia bombowce ame­
rykańskie zrzuciły na centrum 
miasta Wampho przeszło 30 
bomb, niszcząc wiele domów 
mieszkalnych, żłobki, szpitale, 
szkoły, teatry i różne inne in­
stytucie kulturalne. Wśród lud 
rwścf było wielu zabitych I 
rannych. .

Lotnictwo amerykańskie 
bombarduje w dalszym ciągu 
w barbarzyński .nosób suokoi- 
ne miasta I wsie nu nMndnln 
I północy kraju. W wyniku 
tych bombardowań szereg 
miast f wsi zostało zburzo­
nych.

Młodzież polska 
domaga się 
przerwania zbrojnej 
agresji USA na Korei

WARSZAWA. (PAP). Za. 
rząd Główny ZMP wystoso­
wał depeszę do przewodniczą­
cego Rady Bezpieczeństwa Ja» 
kuba Malika 1 do sekretarza 
generanego ONZ Trygye Lie:

„Zarząd Główny Związku 
Młodzieży Poskiej — czytamy 
w depeszy w imieniu miliona 
dwustu pięćdziesięciu tysięcu 
zorganizowanych członków 
ZMP i całej młodzieży polskiej 
stanowczo protestu Je przeciw­
ko agresji amerykańskiej w 
Korei.

Młodzież polska wyraża swe 
najgłębsze oburzenie i ostró 
protestuje przeciw barbarzyń­
skiemu bombardowaniu cywil­
nej ludności miast 1 wsi, prze 
ciw mordowaniu dzieci, kobiet 
i starców, przeciw bestialskie­
mu masakrowaniu jeńców ko. 
reańskich 1 więźniów politycz­
nych.

Związek Młodzieży Polskiej 
w imieniu całej młodzieży pol­
skiej domaga idę natychmiasto 
wego wycofania wojsk inter­
wencyjnych z Korei i gorąco 1 
w pełni popiera radziecką pro 
pozycję pokojowego załatwię, 
nia sprawy koreańskiej”’.

Również organizacje spo. 
łeczne wysyłają do Rady Bez­
pieczeństwa w imieniu sarnich 
członków depesze w których 
ostro piętnują agresję USA w 
Korei i żądają pokojowego 
uregulowania sprawy Korei. 
Depesze takie wysłał m. In.: 
Związek Inwalidów Wojen, 
nych w imieniu 150 tys. swo­
ich członków oraz Liga Mor. 
ska w Imieniu 700 'tys. człon­
ków.

Masy pracujące Pomorza Zachodniego
pozdrawiają klasą robotniczą Niemiec

Obrady kongresu Wolnych 
Niemieckich Zw. Zawodo­

wych odbiły się szerokim ech 
em wśród mas pracujących 
Szczecina I Pomorza Zarhodn 
lego. Wiele załóg fabrycznych 
i zakładów prnmr wysłała « o- 
kazjl Kongresu listy z pozdro­
wieniami. tycząc masom ora 
•nijącym Niemieckiej Republi­
ki Demokratycznej Dalszych 
sukcesów w realłzac.P 
go planu gospodarczego w wa 
Ice o zjednoczenie Niemiec I 
utrwalenie pokoju oraz w pra 
cy nad podniesieniem dobro­
bytu niemieckiej klrsy robotni 
czej.

Dotychczas przeszło 200 za­
kładów pracy z terenu Szcze­
cina wysłało gorące pozdro­
wienia niemieckiej klasie ro­
botniczej. Również wielu szcze 
clńsklch przodownków pracy 
wysłało we własnym Imieniu 
zapewnienia przyjaźni I zado­
wolenia z sukcesów niemiec­
kiej klasy robotniczej, walczą­
cej o zjednoczone, demokraty­
czne pokojowe Niemcy.

M ln. w liście załogi buty 
„Szczecin” do prezydium Kon 
gresu Wolnych Niemieckich 
Zw Zawodowych czytamy:

„Życzymy wam dalszych zuk 
cesów w realizacji 5-letnlego 
Planu gospodarczego I owocnej 
pracy nad podniesieniem do­
brobytu niemieckiej klasy ro­
botniczej i całego narodu nie­
mieckiego. Wyrażamy swoje 
głębokie zadowolenie — głosi 
dalej list hutników szczeciń­
skich — z faktu Istnienia i po­
myślnego rozwoju Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, 
watnego ogniwa światowego 
obozu postępu 1 pokoju**.

List kończy się słowami: 
„Niech tyje I rozwija się przy 
jaźń polskich ■ niemieckich 
mas pracujących I Niech tyje 
potężny front pokoju ze Związ 
kiem Radzieckim n- czele!”

Śląc pozdrowienia I tyczenia 
owocnych obrad kongresowi 
Wolnych Niemieckich Związ­
ków Zawodowych — załoga 
Państwowej Fabryki Sztucz­
nego Jedwabiu nr 4 wyraża 
między tnn. swą solidarność z

masami pracującymi Niemiec, 
które pod przewodem socjali­
stycznej Partii Jedności I pre­
zydenta Piecka walczą o trwa­
ły pokój I zjednoczenie Nie­
miec. Robotnicy w swym liście 
do towarzyszy niemieckich 
podkreślaj# znaczenie granicy 
na Odrze i Nysie lako „grani­
cy pokoju".

Serdeczne pozdrowienia ma­
som pracującym Niemiec Wy­
siali również portowcy szcze­
cińscy, pracownicy cukrowni 
„Gumleńce**, pocztowcy I za­
łogi setek Innych zakładów pra 
cy Szczecina i woj. szczeciń­
skiego.

Około 50 wybitnych przo­
downików pracy Szczecina 
wysłało listy Indywidualne.

Powszechnym zjawiskiem 
na konferencjach wybor­
czych było ścisłe wiązanie 
walki o pokój z walką o 
produkcję I o realizację 
wielkich zadań Planu 6.1e- 
tniego. Powszechne Jest 
Już dziś zrozumienie, że co 
dzienna, wydajna praca — 
realizacja planów gospo­
darczych, stanowi czynne 
przeciwstawianie się a- 
gresjl.
Wielokrotnie manlfestowa 

no na konferencjach pełne

poparcie dla polityki władz. 
Polski Ludowej. Wybory de? 
legatów na Kongres — oś- 
wladczył wlceprzewodniczą. 
cy Polskiego Komitetu Ób. 
rońców Pokoju były wier­
nym odbiciem najistotniej­
szych dążeń obrońców poko. 
Ju w Polsce: Jego powszech 
noścl, Jego Jedności z obroń 
caml pokoju na całym świę­
cie i — docenianiu niebez­
pieczeństwa wojny — jego 
głębokiej wiary w ostatecz. 
ne zwycięstwo obozu pokoju.

Wciąż rośnie dojrzałość polityczna 
społeczeństwa polskiego



Graziani 
na wolności

PgYM (PAP). Jak dono­
si prasa, w nocy z 28 na 29 
sierpnia wypuszczony został 
na wolność, w myśl ogłoszo­
nej niedawno decyąji trybu 
nału wojskowego w Rzymie, 
zbrodniarz faszystowski — 
b marszałek Rodolfo Gra- 
ziani.

Dzienniki demokratyczne 
podkreślają, że uwolnienie 
Grąziąniego pozostąje w 

z polityką rehabili­
tacji faszyzmu, zapoczatko. 
wąną przez obecny rząd.

Zakończanie prac
hrv?ad S?
II turnusu

WARSZAWA (PAP). W dpiu 
29.brp. W cąlej Pąjscę odbył? 

uroczyste zakończenie prac 
JI turnusu brygad „SP”- Bry 
gady „SP” w.Ykonały stojące 
przed nimi zadania, osiągając 
przeciętnie 150 proę. nąrrpy, 
Podfząs uroczystości wyróżnia 
jący sj« w Prący junacki i 
jyąacy otrzymąli odznąki sprp 
ymoścj nFąz liczna upominki. 
Zwyęisska brygada otrzyma­
ła miano przpdu.iąeej j setąń-- 
dąr przechodni Komendy 
Głównej ..SP”.

Rząd ateński planuie nową zbrodnie 
Rodziny greckich więźniów politycznych 
apelują do Józefa Stalina 
o pomoc I ratune''

MDskWA (PAP). Agencja 
TASS donosi z Aten:

W ostatnjch dniach delega­
cja matek, sióstr i żon gree- 
kich . więźniów politycznych 
dotkniętych gruźlicą, odwie? 
dziła ambasadą ZSRR w Grecr 
ji i wręczyła apel, skierowa? 
ny na peoe Józefa Stglipg.

Ąpe| stwierdzą, że rząd ateń 
ski planuje nową zbrodnie da*

Związkowcy? Angin 
Włoch i Frencji 
przybyli oo Polski

WARSZAWĄ. PĄP. — Do Polski 
przybyły na dwutygodniowy pobyt 
grupy jjwiązkęwcóy ,z ^rajów ka­
pitalistycznych : 7-osobowa grupa 
dokej-ów 1 metalowców angielskich, 
3-o«obow> metaląwców włoskich 1 
3-0«obowa metalowców francuskich.

Australia zdobyła puchar Davisa
nowy JORK (PAP). W fi­

nałowym meczn tenisowym 
Australia pokonała USA 4;1. 
zdobywcę ty™ sąmj7P pu” 
char Davisa.
' Wyniki spQt.J<ąń: Sedgpian 

e— T. Brown 6:0, 8:6, 9:7, Ma 
Gregor — Schpoeder 13:1}, 6:3, 
g:4, Bromwiph, Sedgmap —» 
Schroeder, Mulloy 4:6, 6:4, 6:2, 
4:6, 6:4, Śedgman — Schrpeder 
6:2, 6:2, 6:2, Mc Gregor — T. 
Brown llj.9, 10 ’.8, 9:11, ljB, 4X5.

BUDOWLANI p.DAŃSK —>
VICTORIA BARLIN 2:0
GDAŃSK (PAP). Na Wy­

brzeżu baw|ł mlątrz PZPN 
z Franek Vlatprją (Rar- 
lin), który rozegyął spotka­
cie piłkarskie z Budcwląny- 
pil B ©da-ńską. Po słabej 
grze zwyciężyli Budowlani 
2:0 (1:0),<

W Berlinie rozpoczyna dziś obrady III Kongres FDGB

Doniosła roła niemieckich Zw. Zaw. 
jako szkoły demokracji i socjalizmu x
Powitalne pisma Prezydenta Piecka i SED

GDYNIA (pĄpj. Rjich raFjb.- 
ną!i?atorski rozwijający ąię co 
rąz bardziej na stątkpch Poj- 
slfjej Marynarki flpnijląwBj, 
przynosi m. in. znaczne u- 
qpr«wnienie yyjelu dziedzin 
prący na stątkąph ąrąz pbni- 
żenie hpsąlów niektórych ezvn 
ności żeglugowych.

źąc do zagłady więźniów poli­
tycznych. Postanowił bowiem 
przetransportować chorych na 
gruźlicę więźniów politycz­
nych do „specjalnych sanato- 
niów’’ umieszczonych w Kaaso, 
R.achee, i Ikarii t. an. tam, 
gdzie klimat morski pogorszy 
ich tragiczny stan zdrowia, 
gdzie będą pozbawieni pomo­
cy lekarskiej, pożywienia, tam, 
gdz.ie w ciągu miesięcy zimy i 
łatą nie dochodzą okręty, tam, 
gdzie ich czeka nieuchronną 
Śpiierć.

Matfci, siostry i żony zesłań­
ców politycznych, dotkniętych 
gruźlicą, protestują przeciw­
ko nowym zbrodniczym zamia 
K)m rządu ateńskiego i wzy­
wają wąąygtkie narody, ONZ 
OF3? międzynarodowe organi­
zacje p wszczęcie akcji, która- 
by uratowała wspomnianych 
wyżpj więźniów politycznych 
od nieuchronnej śmierci.

Na każdej jednostce pływa­
jącej czynne Są grąpy rącjó- 
swoje doświadczenie i wynar 
Iazki-

Przykładem doł^ze prasują­
cego zespołu są mąryparze — 
racjonalizatorzy transatlanty­
ku mś „Batory”,

Właściwe formy ruchu ra­
cjonalizatorskiego ną „Bato­
rym" stworzył zorganizowany 
przez maryjiąrgy klub rgcjflpą 
lizatorski.

Klub ten posiada w swoim 
dorobku kilkanaście poważ­
nych, zastosowanych już w 
praktyce wynalazków i uspraw 
Hień- Reaiiąąeja tych pomy­
słów nje tylko usprawniła pra 
pe np stątfcu, lecz również przy 
niosłą znaczne oszczędności w 
eksplotatacji tej największej 
polskiej jednostki pływającej. 
Ostatnip np. podczas podróży 
„Batorego'' z Nowego Jorku 
do Gdyni odbyło się posiedze­
nie klubu, w czasie którego 
przedyskutowano projekt wie­
lokrotnego racjonalizatora gb. 
Dakowicźa, który złożył po­
mysł prasy do wyciskanją pli- 
WV t. zaoliwionych szmat i od­
padków bawełnianych. Komi­
sja PMH uznała pomysł zgMo 
bry J przyapąla racjonalizato­
rowi premie w wysokości 
57.000 zł. Dąiś pomysł Qb- Da 
kowicza jest powszechnie sto­
sowany we flocie j przynosi 
poważne oszczędności.

Dobrze pracuje również gru 
pa racjonalizatorska na holow 
niku ratowniczym „Smok”. U- 
sprąwniła ona m. in. pompę, 
dostarczająca nurkom pracu­
jącym pod wodą świeże powie 
trze. Pomysł przynosi nie tylko 
znaczne oszczędności, lecz po­
nadto poprawia warunki bez­
pieczeństwa i higieny pracy. 
Załoga sls „Smok" otrzymała 
nagrodę pieniężną.

Potężna fala zobowiązań i czynów produkcyjnych
- manifestacla woli walki o pokOj

(Dokończenie ze str. 1-ęj)

W cząsje wyborów delega­
tów na Kongres, tysiące Ko- 
tpitekóTjr Obręńców Pokoju 
w całym kraju ędnowlło 
swój skł^d. Wybrano do Ko­
mitetów wypróbowanych w 
kampanii zbierania podpi. 
spw D«d Auchu)) gztokhelm 
ąkim obrońców pokoju, naj­
lepszych przodujących luśhi 
ą.e wszystkich warstw spo­
łecznych.

Minister Rapaeki stwier. 
dzlł. że w zebraniach wybór 
czych, które odbyły się w li­
czbie 25 tysięcy — w gro, 
madach, w gminach, blo­
kach mieszkąjnyęh i w więk 
szych zakładach prąpy, na 
których wybierano delega­
tów na konfprenpje powia­
towe i dzielnicąwg — ucze­
stniczyło łącznie ponad 4 mi 
Ijony osób. Np podkreśJęRie 
zasługuje wielki udział w ze 
braniach ludneśei wietoktoj. 
która stanowiła około 60 pro 
cent uczestników zebrań.

W kppajnjąęh, bytach i 
fabrykach, rębphytoy Hto 
manifestowali swą wolę 
walki o pokój czynem pro­
dukcyjnym, który przynie 
sie krajowi dodatkową pro

Handlarze śmierci
Wojna w Korei przysparzą 
miliardowe zyski amerykańskim 
monopolom

NOWY JORK (PAP) Wy­
mowy przyczynek do wy­
jaśnienia' kuljs agresji amery­
kańskiej na Dalekim Wscho­
dzie stanowią komentarze a- 
merykańskiej prasy gospodar­
czej, reprezępt.ującęj intoresy 
i poglądy ąiperykańskich mo­
nopoli przemysłu zbrojeniowe­
go.

Z komentarzy tych wynika, 
Że handląrze śmierci, którzy 
mają decydujący głos w ko­
łach rządzących USA, dppuścj- 
11 się zbrodniczej agresji, by 
ratować się przed kryzyśern i 
podnieś/5 swe zyski.

„Business Week’’ notuje z 
zadowoleniem znaczny yyżrost 
akcji przemysłu wojennego.

dukcję, wartości setek< mi­
lionów zł. '
Jedna tylko załoga kopaj 

ni im. Pstrowskiego zobowią 
zała się wydobyć ponad płat) 
72 "tysiąc* ton węgla.

Czyn pokoju szerokie »oz 
miary przybrał również ną 
wsi. gdzie dla uczpztnia Kop 
gęesu Pokoju chłopi i robot, 
nicy rolni budują wiele no- 
wy«h dróg, remmiują szk<i 
ły i świetlicę, zągospodarę, 
wują nieużytki i przyśpieszą 
ja emłety. Np. zespól PGR 
Udanin poątanpwh ąakońr 
czyć omłoty o trzy miesiąęe 
pyeed teyrnipem.
Pokój kartka 1 i 2

W całym kraju wybraną 
P9pad 60 tysięcy delegatów 
na konferencje powiatowe j, 
dąielpicowe. Wśród nich by­
ło ękoło 17 tys. robotników, 
około 18 tys. chłopów, po­
nad 10 ty?. Inteligentów prą 
cujacych, około 2 tys. rzeT 
mieślników i kupców i prze- 
s/l" ';,ln księży, Ogromny 
zapał i energię wykazywały 
kPbtety, które stanowią pp- 
nąd 25 prąc, witanych.

Powiatowe i dzielnicowe 
zebrania wyłoniły przeszjp 
l.ąoo delegatów na i Polski 
Kongres Obrońców Pokoju.

Walcząc o pokój 
pracujemy wydajniej 
Wywiad z Janem Filakiem
D

op, w którym mieszka Jap 
Fjiak podobny Jest dq 
ws^y|t|<lch Innych r)omów 

zielonego osiedla górniczego poą 
Katowicami — Oiszewca. Miesz­
kańca tego domku, jednego z naj 
lepszych przodowników pracy po 
htoWeJ kg*>l»l 
spotkał nie byle jak| zaszczyt; 
jako delegat będzie on reprezen­
tował swoją rodzinną miejsco­
wość na Krajowym Kongresie 
obrońców Pokoju w Warszawlg.

— Tata wlaSnjg wstał — tęś>| 
Jego kijkupąstolemla cńregzką | 
prowadzi nas do schtoęngj, ggy- 
stej Izby. Filak przygotowuje się 
wlaSnle do nocnej szychty. Sia­
damy p«y stąlp, 
r<)z>oap’fąć. Prąsta (o 1 rzeegnwa 
rozmowa, Filak odpowiada na py 
tanią sgezerze, od serca, po ro 
boclgrrku.

— Cóż — rozppczyęa — p fo­
bie sajpyjp nie wlpjp piogy po­
wiedzieć. Ojciec byl górnikiem, 
n Ja urodzlłerp się tu. Od |9 ro­
ku życia, czyli od IWfi r. zaczą­
łem prąppłyąż ng łfppą)p| I prr- 
cuję w niej bez przerwy do dnia 
dzisiejszego. Innym człowiekiem 
zrobiło mnie współzawodnictwo 
pracy | po (g ąużp spówIĆ -w 
walką p pokój. Czlowlfh w|e po 
co pracuje, to jest ąllę(ejszy. 
Wie, że |m więcej dołoży się do 
roboty, że lw więcej 4* ze sie­
bie, tym silniejsza będzie Polska, 
tym pgwnlcjszy pokłJJ, a my przy 
clet wszyscy chćenjy pokoju | o 
ten pokój walcąypiy.

— Gdyby mnie zapyjać jalf Ją 
walczę o pokój — clągęlę galej 
Filak — to musiałbym opowie­
dzieć o swojej pracy. Dumny je- 
s‘ę.n? I tego, że prą.cpjg p, 
79^11", w lcopąlpl, pą jt^gj

Cena tych akcji podniosła się 
ośtotnio o 15 do 40 prąc.

„Wall Street Journal" stwier 
dz.a, że „wojna w Korei tchnę­
ła nowe życie do amerykań­
skiej marynarki handlowej, 
która znajdowała się w obli­
czu bankructyia”.

Agencja Informacyjno-gieł- 
dowa Wall Street „Moodys 
Stock Survey” określa sytua­
cje na giełdąch dla przemysłu 
zbrojeniowego jąkq „wępąnia- 
łą”. Nastroje wśród gięłdżia- 
rzy są optymistyczne.

Komentątor gospodarczy 
dziennika „Neyy York 
pisze: „wojna w Korei ptwą- 
rza jasną perspektywę na ho­
ryzoncie ekonomicznym",

Większość wśród nich st^po. 
wią bezpartyjni. Około 400 
jeąt człopkąmi PZPR, okojo 
1Ó0 ZSŁ i około 50 SL." Ko­
biety stanowią 1/3 ogólnej 
liczby delegatów- ’

Relcgąci na Kongres e- 
tp najlepsi synowje klą$y 
robotniczej — przodowni­
cy pracy i racjonalizato. 
rzy, najlepsi synowje Wfii-- 
chłopi małorolni j średni0 
rolni, przedstawiciele spoi 
flzjejni firodukcyjnych, w<> 
łotyi rohotijicy PGR, to 
przodujący ludzie nauki i 
sątąki polskiej — wśród 
nifh 24 profpsorpiy wyż­
szych uczelni, wielu lite­
ratów i artystów, inżynie­
rów i lekąrzy.
Delegatami na Kongres 

wybrano również 206 pracow 
ników społecznych, kilku­
dziesięciu nauazyciełl i kil. 
kudziesięciu księży.
Fadania Kongresy

Charakteryzując zadania 
Kongresu, minister Rapackj 
podkreślił, żę podsumuje on 
u|d(ifi całego parędu pp|$kję 
go w ogólną walkę potężne­
go obozy ppkoji] ktprsmM 
przewozi Zwjgzelf Bądpip, 
cki. Kongres nakreśli rów-

aOgl tRkota(ęy cąlgj Bollkl pny, 
0asl|l dq podJgAg powygb 
bowlązań prodąkcyjnych.

— Moja brygada pokazała col 
potrafi w walce o pokój, W 
kWlgtRlu pęblllSpiy Wg|Vgtkl« 
fcptoy brygad ghodhl|fpwyPb gra 
cujących w trudnych warępkągh 
geologicznych. Osiągnęliśmy 4M
proc, normy, przebljąjąc |S2,3S
mb. chodnika. Nie było wiród 
nas żadnej bumelki, pracowaliś­
my kolektywnie, naradzaliby 

zgwsze z towarzyszami I to 
Hapowi tajemnicą nąszych ąukce

— Nie mogę pominąć I tego — 
mów; ząaąy górnik — te w ga- 
tzgj prapy pąrpzo pęmogla nąm 
partią: tledaąr nasze wysiłki,
udzielając rad I wskazówek, za- 
FbgPłJąp śp w»‘rwgnią, W uzna­
niu dla nasjEgJ pracy zostaliśmy 
przyjęci jako kandydaci do 

To ąpppwlągpje pąz do Je- 
tzsąe Więjfąąypl; Wy»Hkąw. par. 
Mł nigdy się nąs plą powstydzi

e- IBIewg !•», że ppjadg do W»r. 
ezawy, bo jeizcąp nigdy nie hylem 
w tjpjjfy, ą pdęąiygą iparzylem, 
aby Ją poąnpć. Powiem tąm we 
wtasnypi 1 mojej brygady Imlęnlu, 
ft d)ą podniebienia potęgi nązzego 
państwa, które Jesf ęzypnym bo­
jownikiem walki o pokój, dla uczczę 
nia Kongresu, dla przedterminowe­
go wykpnąąla Pjąęu t-Utplego, dl* 
Wzmożenia pomory Korę) ąwlłkząr- 
«P¥ nasze wyłlłgl 1 prącowąć bę­
dziemy jeszcze wydajniej niż do- 
tygbcząg. j

— Takich jak ja, są miliony na 
ęąiyąą jwtóęie- n» uffum óhisku 
zebrano ponad n milionów podpl- 
tów »od Apelem SzfokholmtWn;, ,

Razem z całą klasą robotnicą* 
Pofski, z ludności? naszego wiel­
kiego przyjaciela, Swiązku Rgdgiec. 
kiego, z pracującymi całego twist*, 
gląsk przodujący w odbęd«wle wy. 
rata swoją wole Ppkęju. Śląsk PO« 
stawi pot giny mur na drodze zbro­
dniczej agresji amerykańskiej. t

n- Patrzcie, aa moje dalad 
mówi Filąk, a w jego głosie prze­
bija wzruszenie rr dla takich dzleel, 
Jałt moje, pracujemy, by nie stała 
l<n tle krzywda, aby nie wiedziały, 
po to wojna, aby w pokoju mogły 
budować swoje szczęśliwe tyclp< 
Warto dla tego celu oddać wszyst­
kie siły 1 myśli. Oddać je walc* 
o pokój, o socjalizm. Muslmy pą- 
mlgfąć, że iip Jesteśmy Sllnlejst, 
tym bardziej maleje nlebezpleczeż- 
ąfWł 7roJny,

— Na mnie jut czas — kończy 
Filak, patrząc na zegar. — Tjrzeba 
Iść na kopalnię.

Zegnamy sią krótko, za chwilką 
opuścimy dom zielonego ozledla gór­
niczego, w którym mieszka jeden 
z milionów bojowników o pokój.

>)ież zaRania, którywij Ifitro- 
wać się będzie potężny ruch 
obrońpów polfbju w Pplsce w 
swe] dalszej aktywnej dzla. 
ł^lpoścj.

Kongres dokona również 
wyboru Polskiego Komi­
tetu Obrońców Pokoju i de 
legatów na Światowy Kon­
gres Obrońeów Pokoju, któ 
ry odbędzie się w Londy. 
nię. belegaei ei, przedsta­
wią ua forum światowym 
niezłomną wolę walki o po 
kój, która o'ywia cały na­
ród polski.
GRpowteląjąc ną pytąnla 

cjzlerinlkar?y min.. Rapacki 
oświadczył m. in.,’że I Pol. 
ski Kongres Obrońców Ps- 
koju odbędzie się w dniach 
1 i 2 września w auli Poli­
techniki Warszawskiej. Prre 
widziany jest udgiąf Relega. 
eji Stałego Komitetu Swląto 
wego Kongresu Obrońców 

Pokoju or»z udriął delegacji 
zagranicznych.

W związku e Kpngresefn 
w stolicy i w ąąłyrn kraju 
odbędzie się szereg Imprez 
Kulturalnych i sportowych. 
M' ln. w niedzielę dn. 8 wrze 
śnla przewidziana jest w sto 
licy wielka manifestacja na 
stadnie

BERLIN (PAP). W środę 
rozpoczyna się tu Kongres 
Wolnych Niemieckich Związ 
Ków Zawodowych (FDGB), 
pa który przybywają rów­
nież delegacje zagraniczne.

Prezydent Nipmieąkiej Re 
publiki Demokratycznej Wił 
hslm Piack przesłał Kangre 
sowi FPGB serdeczne po­
zdrowienia 1 najlepsze ży­
czenia. skutecznej pracy.

Prezydent" przypomniał 
wielkie dotychczasowe sukce 
sy fpgb, a jako Rscgelne 
zadanie wolnych Związ­
ków Zawodowych, które na­
leży jeszcze wykonać w ca 
łych Niemczech, określił za­
pewnienie jedności dziftląpia 
wszystkich robotników i Pr» 
cewników umysłowych w 
obronie ppkąju, przeciwko 
polityce przygotowań wojen­

nych w Niemczech Zachod­
nich i na rzecz jednolitych 
dćmBkrfUyp&nyph Niemiec-

Jedność ta, w obrębie po­
tężnego kierowanego przez 
Socjalistyczny Związek Ra 
dziecki światowego obozu 
pokoju jest — jak stwierdza 
prezyRept pjeck — jednym 
z najważniejszych Warun­
ków sukcesu ąwałki o utrzy­
manie pokoju 1 o zapewnie 
nie spokojnego pytu narodp 
Wł njetnieckjemu.

Kpmitpt pentrąlny Nie­
mieckiej Socjalistycznej Par 
Ui Jeónnści wyętospwą] do 
kjerpwnictwą FPGP p|śm°. 
W którym oświąęjpąa m.- |n.:

Walka p rozwiązanie wiel 
kich, żywotnych problerąów 
narodu niemieckiego, a za- 
rągem walka o pokój bę. 
dgie tym skuteczniejsza, im 
bardziej wolnym związkom 
zawodowym uRa się wyzwo­
lić większość ludności spod 
wpływu imDerialistów 1 ich 
sługusów, im bardziej zdo­
łają ene umocnić jedność 
klasy robotniczej i noprowa 
dzić do walili j'ak nąjszerssę 
musy całego narodu."

W dąlsgypi ciągu pismo 
SED podkreśla konieczność 
zacieśnienia sojuszu między 
klasa rnbotptogą, chłopami i 
inteligencją qraa zwraea u. 
wagę na doniosłą rolę zwlaz 
ków zawodowych jgko szkoły 
demokracji i socjalizmu.

Marynarze - racjonalizatorzy 
usprawniała prace na statkach

Rozbudowa małych portów
GDAŃSK, gąy. — er«»l<niąny 

W ragi«Fh P>*mi órlctnlesp, pętóiuy 
r rybpJÓWStKą pptrąą-
be rorbuijoąy 1 jnortąf^Uą-
cj| npitycb nurtów ryhwbtóh- 
PfeeciiIS * wlrjń ąiąłyrh gwFtąpń 
‘maź* InlcnsyiypB ęr»r«, węłące 
na retu yratątospwanie Ich <ls pą- 
w»h z#ii»ń-

M- jn. V fnicit T»|kD)icąn jęą- 
poczęto budowę nowych nab;ąąŹF> 
magazynów i przetwórni.

W Krynicy p«rri« n-
harkim na Mierzei Wiślanej, znacz­
ny nacisk położy się na rozhudpwę 
urządzeń piz^azynowyąh f jppych. 
pP09bneJ przebudowie pmjńapy zo­
stanie port zalewowy w Kątach 
rybackich, poloźpny w pop)(ji))«wej 
fZfŚCj Mieczel Wiślanej, Ti( prp- 
chopii ąią slecfarnlę. Wl wszystkich 

™alyfh DOrUfh DRWStana szkoli ry­
backie, które s;kohć będą (^odzież 
zamieszkała w Okolicach osąd ry- 
bzcąich. Połączenia akcji inwesty­
cyjnej z akcją szkoląnIową stworzy 
linpląro poprą (Chrusty <1* rozwojd 
małych portów rybackich, które juź 
dziś stają sję wążpypi cjetpcpten, 
w wsuwki rad«ń, siojaciFh pc»e<l 
rybołówstwem w ®|ąnlę ą-jelplpi.

ifCńytelnikif
Jf. A. Gremiapki 

ILJA ILJICZ MIECZNIKÓW
Jego Życie j Dzjęjo 

§tr. 137 «ł. 12C
K-1543



W yłj- ni«j»i«lą rozegrany jo- 
»‘łł nl HłgiMit gZK w Słupsku 

pijkaHlf) ł»ię- 
dff gFUŚFRłffil Rol»i|r« ?« Slup- 
ftł I Tc?»WJ. ¥»* Stoi M P«e- 
°*»tpym pozierają. goście zawie­
dli łfp.R(iyCF|Ria, p PW«P |wi»pczy 
Wnig m»c?u gi»na)H Rlą ąospo- 
SFł¥ łdppyli: MatoiRiait » «r»z 
piRhWsłto U»‘PRWHC> i P«w 
PR 1- Pla gości hRnpmwa brąm- 
ke «»>?»'>* Ifrużp. Wynik na ko­
rzyść (jpspadjrzy |:| (}:)),

W pijeRmcęzu ?6 Związkowiec 
—Ustką pokonał mieiscową ZS 
Stal w stosunku 4:3 (2:1). <db)

*
W Szczecinko rozegrano w nie­

dzielę towarzyskie spotkanie pił-, 
karskie, w którym miejscowy Ko 
lelarz zremisował z Koleiarzem 
z Lęborka w stosunku 3:3 (0:1). 
Do przerwy gra była nudna 1 o- 
spała. Goście uzyskali prowadze­
nie z jedenastki. Interesujące o- 
żywlen’e zaznaczyło się po przer 
wie. Sędziował ob, Wróblewski 
ze Szczecinka. (mr)

Brwfyadv 
młodzieżowe 
m kutrach

W tych dniach w kołobrze­
skim popcie rybackim dwie no 
we brygady młodzieżowe ZMP 
rozcięły kutry Kol. 34 i Koł. 
35. Pierwsze wyniki prący mlo 
dych zetempowców okazały się 
b. nptpyślną. Qpie ząłpgi zda? 
niem kierownictwa Pr?e4się= 
tjjftrMwą pqłpwqwego ..Barka” 
— pod względem nołowo jąkor 
ściowego wyprzedzili nąwet 
Stąryęh rybaków. A oto nązwl 
sjtą jpłofiyęh. d^eipych rybą: 
kóyy z Ędł. 34: szyppr !M|iec?y- 
Slaw Rąwiekl, motorzystą — 
Henryk Dębicki, rybacy — Ml 
kejąj RfichniczuH | Mąriufa Sa 
dowśki. Koł. 35: szyper — Jó­
zef Horek, motorzysta — An­
toni Łęazczak, rybacy — Mie­
czysław Michalik i Mieczysław 
Suehodół. (zs)

Nlemokolna 
dzielnica Słupska

Lokalem, który w Słupsku m» naj 
|9HM jest restauracja „Sal- I
W ■«• RaFRśpik ul. Zymtarjifiegp 
ł «. FfWH-

łi» lfk»l *»n »kęr*ł Mł Wamay 
BlaHfcłlłPJ » pewitu

W me dnia, a f»pm1 ppcf- w 
kttFSi by Ri» wynikła w trm lo- 
kito »w»bhw- w »»*f

SlRłPlt )s»t PFMMC * P«- 
Wito W8 IrtalH: bewfeffl eppifPJ- 
FW PFWłMMWa P»P*4»M 
typy „spęd ojMRRid gwiszW- ŚW 
Jut łłłJWw, *hr IfłMlwn »>n» < 
*» wielmiH ihMłłiFł ziłRtsnw 
W «is WlłdH wHMto IrtP 

Hleakrunulatnl , 
zawiadowcy stacji

„ obywateli jewigdowców »<»■ 
cji w Bytawie I Miastoq nie ?tfć 
na zezpąpsentp w łąb)|c»cb ł FRF" 
kł|4IFnl jawi*, wlązgcłpt] W gP- 
mleszczeniach dworcowych, te 
pociąg osobowy nr. 8342J, wycho­
dzący z Człuchowa o godz. 0-00 
ppata) ikaspweąy — guąe Kł»h 
mierz sabłlakl, »r»c. Zęrę. Odfly. 
Wpj. w |łcees|nlę.

TT * wysiarety grzępląS przej: 
rz»ć jprządaepie DOKP | pędąó 
je do wiadomości pogrętnych.

Tp jeąt zresztą cbowją?kieBl 
każdego urzędnlkp.

♦
— Słusznie. Ohowlązkj ~ «w» 

wlani i»wlą0hF«y stacji w py- 
towle • Miastku skrupulatnie 
wypełniać. (Red.)

Ze Husaria na dyrektora

Wre praca w warsztatach
Technicznej Obsługi Rolnictwa w Słupsku

Dyrektorem Obsługi Rolnictwa w Słupsku jest miody, 
energiczny człowiek FLORIAN STOKŁOS. Funkcję dyrekto­
ra pełni od 15 Iutepo br. Przedtem pracował w TOR-ze jaką 
ślusarz-mechanik. Następnie zą dobrą pracę, drogą awansę 
spolecznpgp, powierzono mu funkcję Inspektora Odbioru 
Technicznego. 1 |ępptrpl|, Z kolp| zostą} mianowany gyrpkto- 
rem. Jego poprzednik został usunięty na wn|psęk pracowni­
ków zakładu

konany na dwą tygodnie przed 
terminem i do 1 października 
20 proc, ponad plan. Przodują 
w tej prący: ?yjm«nt Pała- 
czewskl, były tjr^gadier, który 
ayąnsował ną mąjstrą warszta 
tpwegP, Bąlesław Najdowąki 
-4 odlęwacz i Marcin Błażek 
monter traktorowy.

Przeszkodą w wykonaniu 
pląpu są nieoczekiwane F«róen 
ty w terenie. Winę tutaj pono-: 
si pkręg PGR. który widząc, 
że TQR w mąjątkach pGĘ 
sjups^ich gostąły zlikwidowa­
ne, a cała Rrąca spadła na 
TOR w Słupsku nie stara się

temu ząrądzió: Z tego ppwodll 
nie mpżpą dostatecznie obsłu­
żyć potrzeb terenp i wykonać 
zaplaąpwanyph prac (Np. za­
planowano 2 000 godzin na pra 
ce w terenie, a zpżyte około 
12 000).

Uwążąmy, że okręg PGR po 
winien zorganizować warszta­
ty w swych majątkach, które 
by udzielały doraźnej pomocy, 
na miejscu. Mamy nadzieję, że 
okręg PGR zainteresuje się 
prqśbą TOR-u w Słupsku.

(Jeź) 
korespondent terenowy

Zadaniem TOĘTp iąst rcmon 
towapip maszyn i traktorów, 
które pracijja w i'GR-ach. 
SOM-ach i PQM ąch W H 
kwartaje rp<4n--,.ą akcji żniw­
nej. TOR m:"' duże trudności 
ze sprawm m zorganizowaniem 
remontów wskutek nietermi­
nowej dostawy części zamien­
nych do maszyn. Rohotnicy wi 
diąc. że akcja żniwna może się 
z tej przyczyny opóźnić, zobo­
wiązali się przez okres 4-ech 
tygodni pracować po dwie go­
dziny dłużej i wyremontować 
70 proc, traktorów znajdują­
cych się w warsztacie. Zobo­
wiązanie to zostało wykonane 
nie — jak planowano — w 
70 proc., ale w 95 proc. Dato 
ono 1 milion 600 tysięcy zło­
tych oszczędności. \V akcji tej 
wyróżnili sie przodownicy pra 
ey Ąntoui Ęuźąięcki i 
Błażek. Otrzymali oni cenne 
npgrody._____

Konferencja wychowawców
powiatu słupskiego

Jak już pisaliśmy 28 b. rj. 
rozpoczęła się II konferencja 
nauczycielska w Słupsku. Na 
konferencję, która odbyła się 
w sali Teatru Miejskiego, przy 
było całe nauczycielstwo z po­
wiatu i miasta Słupska. Kon­
ferencję zagaił kierownik Wy-

fiorzkie masło i zepsuto Jajka
sprzedaje mleczarnia słupska

Rozprowadzaniem tnąsłą I jajek 
ną terenie Słupska zajmuje cię 
aąrggowa Spółdzielnią Jajczar- 
skp^lleczarską. która w ęątąt- 
nieł^ dniach wypuściła na miasto 
mąslo w cenjg 7qo zł za kilogram. 
Tł Stqsunkqw° niską cena spo- 
Wodowąlą, że mąslo cjeszyło się 
dużym powodżeąlejy ryśród na­
szych gospodyń. JJlestęty, oka^ąlo 
się. żę masło jest stare i gorzkie.

Rozgoryczenie w mieście Jest 
duże. Czym się kierowała Okrę­
gowa Mleczarnią, sprzedając ątąre 
masło w cenie 700 zł. za kilo­

gram, tego nie wlęnąy. Nie wie­
my także dlaczego masło w tak 
dużej Ilości uległo częściowemu 
zepsuciu? Kto winien być pociąg­
nięty ąo pdppwiedrjąlnośBl. bo­
wiem przetrzymanie masła w wa 
rtinkgch, któ)ę doprowadziły do 
zgorzknienia, jest karygodne.

W ostąjnjch gnlącl) słyszy się 
również narzekania ną jajka, któ 
re sprzetfmrip są w ccn|e po 
10 Zł. (dziesięć złotyph) zg ążtukę. 
Jąjlcą tę w wilłlHtoŚFl 'yypjdków 
są zepsute 1 qie nądąją się ąo 
gppżycją. (ski)

NiWkl Kuullu
w Pow. Ząr?. Ligi IŚPblął w 

Koszalinie, na zebrąplu ągtywu 
uchwalono następującą ręąolucję:

My. członkinię Ligi Robiet, SP- 
lldaryzujemy się z bphaterskimi 
kpbietami koreańskimi, pptępia- 
my barbarzyńską ągresję ąmery; 
kańską w KOfei, MZ walkę o 
trwały pogój wygramy Planem 
6-letnlm. Zmohllizotyenlem kobiet 
do wykonania pierwszego roku 
Planu 6-letniego, pełną zapelu 
pracą 1 znacznym przękfąęzanlem 
norm w produkcji dowiedziemy 
swej solidarności z bohaterskim^ 
kobietami, walczącymi q wplną, 
Demokratyczną Koreę‘f. (NJ)

•

NaprząciFk0 szfcp')1 iFP^sjaw. 
np 1 znąJduje się przężyfęk ffił« 
nloncl wojpy... schrpn. p)va nie? 
zamknięte wejścia tego schronu, 
stanowić będą w dalszym ciągu 
ponętny cel „wycieczek” żądnych 
atrakcji, uczniów, tym bardziej, 
że wnętrze w Ich ocząch jest 
..tąjemntczo-nlebezpłecznc''. Są­
dzimy, te MRN wyśte kilku pra­
cowników. którąy zlikwidują tę 
„rozrywkę". Jest tp raczej droba 
nostka, a jednakże potrzebna do 
zachowania bezpieczeństwa dzie­
ci. (Lek)

dziąłu ©świąjy przy Poyóąto- 
węj Raęlzfe Narodowej («cno- 
tyęfg Rpsochacka, witając przy 
ł?y|ycl) gości.

Przewodniczącym obrad zo­
stał Wę|ęnty Filtoigk, więe- 
przewpdnlęząpy P«Ń. Niespo­
dzianką było przyfrypfe delega 
cjł młodzieży zeten)ppw3Kię.i i 
robotniczej, które w krótkich 
słowach powala ?efarąne pau- 
czypiejstwo życząp pomyślnych 
óbrpd. pbszerpy refepąt pa tę 
mat „Zadanig 5?HO1V W walpę 
o podniesienie poziomu nau­
czania i wychowanie” wygłosi­
ła Rosochacka.

W dyskusji po referacie 
pierwszy zabrał g]os sekretarz 
KP PZPR Kędzierski, przypo­
minając, że konferencja nau­
czycielska ppwinns wyjkngć 
popełnipne biedy l dlatego to- 
cgyć sie musi w atrR9sfPrze 
giyhnklej krytyki I samokry­
tyki. ? k°lel zabFał głos prged 
Stowipiel Wojewódzkiego Wy­
działu Oświąfy Wacław Nowak 
apelując do zehrapyph nauczy­
cieli, aby mówili o wszystkich

bolączkach, dotyczących pracy 
nauczycieli i życia szkoły. Ob. 
Wiśniewski zwrócił uwagę na 
dyscyplinę nauczyeiela i ucz­
nia. Znaczenie znajomości mar 
ksizmu w pracy nauczyeiela 
zreferował ob. Kucharski. Dy­
skusja prowadzona przez nau­
czycieli mówiła o niedociągnię 
ciach 1 osiągnięciach pracy w 
szkołach słupskich 1 przeciąg­
nęła się do późnego wieczora. 
Dalszy ciąg konferencji odłożo 
no na dzień następny, (law.)

Lecznica zwierząt... na ullcv 
Dom niszczeje bo nie ma ptanu 
Dlaczego UL w Darłowie 
nie zmieni swej siedziby?

Pogotowie ratunkowe służy ciężko chorym
a nie kaprysom i wybrykom

W Darfowie otwarto Państw- 
Ząkład L-eczpiczy dla Zwier 
rząt. Obiekt, przeznaczppy na 
lecznięę, zajmuje dotychczas 
jeszcze Urząd Likwidacyjny 
Koszalin. Ęzieft 18 marca byl 
Wyznaczony przez kjer. UL. do 
opuszczenia obiektu. Termipu 
tego jednak nje dotrzymano. 
Przychodnia dla zwierząt od 
wiosny leczyła konie i bydło 
na ulicy wywołując przy ta- 
l^lph zabiegach jęk upust krwi, 
stospwapia lewatywy, zakiada- 
pię sondy, injekcje — niemałe 
zbtegowishp. podać, należy, że 
wszelkie z.abiegi odbywały się 
bpz względu na pogodę l oorę 
dpią czy npcy. Na skutek sta­
rań władz adrr) Ogólnej kier. 
UL odstąpilp dnia 13 |ipca bp. 
3 pomieszczenia, opięęująp o- 
puszczento rpszty dnia t7 ljp- 
cą pg. TymGzasgm lecznipą jest 
bez stajni, sali operapyjnej, od 
działu zakaźnego itp. Konie na 
dal przyjmuje się 1 leczy na 
gąszczu tylko z tą różnicą, że 
dąięję sie to obecnie nie ńa uli 
ey, a na ppdwórzp. Lepznicę 
-jest nędal bez dopływu gazu 
i światła (dppływy anaJduj<i 
sto w pomieszczeniach zaję- 
tycł) przez UL). Rury i ubika­
cjach tototych przez UL są po 
pgkąpe, dachy zaciekają (wo­
da spływa na niekpńserwowa- 
ne należycie p obecnie zbutwia 
łe sjąci). Kieppwnictwo Leczni­
cy W>ditoc tPn st?n I straty z 
piegq wynikająca poleciło na­
tychmiast wyremontować da- 
phy J pury. Kredyty inwesty­
cyjne przeznaczone na miesiąc 
Upiec i sierpień nie zostały 
wykorzystane z powodu braku 
planu przebudowy obiektu. Ar 
chitekt powiatowy nie mając 
dostępu do calośei obiektu nie 
mógł sporządzić planu.

PODPISALI D i M

OP REDAKCJI. Z listu nie 
wanilia «y w popitoswe- 
piąęh zajmowanych dotąd 
przez Oyu lecznica mogłaby 
urządzić galę operacyjną, 
stąjpię itd. Przypuszczamy, 
że j«ęl| obiekt został wyty­
powany pą leczpipę mpsi o- 
bejmowąć właściwe pomlesz 
czenia. Dziwimy się więc, 
dlaczego OUL, który na pew 
no może znaleźć inny obiekt 
na biura nie dotrzymał przy 
rzec^en i pie opuścił swej do 
tyęhpzasowcJ siedziby, W ża 
dep sposób nie mptomy wy-

Co, gdzie, kiedy?
KOSZALIN
KIRO „P9LONJA" - „Zelągi)? 
dziadek” prod. ezęęjfłśJ- — Pocę 
ę.aęę }8 I ?0
Jjr telefonów: Straż Ppżamę 333 
Milicja S37. Pogotowie pęa SOD, 
Kurier KoatohÓf^* 23°-
jpipsK

Kino „POLSNIA1’ — Aligzer Na- 
wql” prod. taszkęnckiej. Dozw od 
lat 10. Pocę, seans 18 I 20.

Rymuję »ptfka »P94 MoięRęm”, 
Ul- 5”g9TflMony; ~ 13-32, ślllicję -r
22 22 12-H. Pogotowi. n§  22- 1J.

PofOtn',!!l PP? 33-11. taksówki - 
31 98. „Kurier KnaMUitakWs-łS-Tę
BtĄtOGARt)
Klno -.-?a*-?YK” - ,,/tlekfan(ler 
Newski” prod. radź, i „Maaret” 
prod. fińskiej.
teletnny: Pożar 33. M|Hcja-8ai.
Pogotowi. PCK — <25. 
ęgćfcflięjrfKK

Jfipo „WOLNOŚĆ” - ,,prt# 9 
wpół fłl? jedenaąfzp-’ prfltj. ęzę- 
jłtiej. R9*w. od ijj ij piątek 
S?ęRs9W *1 1 20- W Rje^żjęlę 1 
śytsto M:
Tf!??W P9iar f 258, MlJlpj. - 
»?ś> PRSóW* rS'un|iow.  331

f>irzez nosze ofcufci«*cf
.........................................................  1 11 imr—zmś

Droga pana leśniczego
11/ szystkie drogi i tfoty 
““ mają już tajci ^wystał, 
że przebiegają wre tylko 
przef łączki, mostki t pola, 
ale również przez laty, a po 
tgek drogach wolno jeehae 
każdemg: i dzieęiom na hu- 
lajnogaeh i doretłym tamo- 
chodami j innymi pojazdat 
mi. Taka tradycja obowiąt 
zgje ąd tyiifcy lat, zmifniae 
ją jedynie grodki lqk9- 
meeji j ludzie.

Alp w legniczawpe Baru, 
eiya jegt ingefp), ba pan lg» 
wiązy nie ma kfacjtpku dla 
tradycji i twierdz, ż.e fio 
jegt w legie — to yąlfty do 
iliepp- Szwa w zfogą — 
wszystko jedno, biegnie 
przez hĄS i td wystarczy, 
abu smwcJtody czy
traktory pp niej nie jeździ­
ły-

Jak udeo tu lapabiec 
ewentualnym natrętom? rr- 
kpmbinnje w* leśniccy.

A razu pewnego pan lej- 
yiczy znalazł s/w<ik- Zpbrąl 
rąiłptyiliiim i pglefil im wy- 
wrócić wpwrifk <trogi w 
we-

To nic, fe drogą jtfł PU* 
hhffna, je figuruje pod od 
powiednim numerem w re* 
jegtrze dróg powiatowego 

ni*

łg jeft najkrótsfgm połą­
czeniem między wajątleiełn 
ęiosanief, a dyrekcją te. 
społu w Berueinfę, pow. 
szczeoingekłego. ie trakto* 
rzyici i robotnicy rolni tam­
tejszych PGR muszą nadra­
biać eodzienułe i — 8 km. 
drogą okrężną (nie przez 
las), ś« nżf, że Dgrekeja 
PGR w Romieinie interwe­
niuje eodzieA -nawet w nad* 
leśnictwie w Okonku.

Pan leśniczy wie, co roi 
hi i pan nadleśniczy też 
wie, ee robi.

Obaj purwie «»oMU na 
B4N*

(jl)aj pąnąwig ną wt«lr 
kio intgmiiaąpje adpowiadar 
ją kiwaniem palcem ^if 
w i gotowi są twierdzić, że 
gdyby pręgo W fas? 
przebiegała pawet-Ma kg* 
lejowa, to prawdopodobnie 
wywpćpiliky rfiwwcj f tam 
eo/itę, bp pni odpowiadają 
za Ips i Jtio mpgą pozwolić, 
żeby cokolwiek przef ICfj 
LAS przebiegało.

Ani droga ani tor...
A ja myślę, że zajączki 

ić<ty(lk pmbiogają, 
lols1^ rCfi

tłumaczyć sobie, dlaczego 
UOL unipmóżjjwił architektowi 

powiatowemu sporządzenlę 
planu całości budynku, co z 

kolei spowodowało nipwy- 
korzystąnie kredytów inwe­
stycyjnych. Nie rozumiemy 
również jak OUL mógł do­
puścić do zniszczenia budyn­
ku. w którym mieścił sie do 
jąd, Jesteśmy przekonani, że 
wkrótce UÓL nam i naszym 
czytelnikom to wytłumaczy.

SAMOCHÓD WPADL 
NA TRAMWAJ

Wczoraj w godzinach przed­
południowych przy ulicy Roose 
veltą zderzył się mały samo­
chód transportowy np 71.333 z 
„dwójką”. Szczęśliwym trafem 
nie było żadnych ofiar. Winę 
nal.eży przypisać szoferowi, 
który kierując nieuważnie, wje 
chał z wozem na wagon tram­
wajowy.

Ostatnio dość częste wypad­
ki siupnphodpwe winny być 
przestrogą dla nieuważnych 
szoferów, którzy prowadząc 
nieprawidłowo wozy narażają 
niejednokrotnie siebie i pasa­
żerów 05 Śmtorć i kąleptwo.

(eka)'

Młodilei SP 
pomagała 
w akcll tnlwne!

Młodzież SP gpiiny Łubczewo 
pomagała w pr.ęy żplwnej w Ze­
spole PGR Zaruchowo.

Norma 12-toosobowej grupy na 
przeciąg 4-ch godzin pracy przy 
ustawianiu owsa wynosiła 7.3 ha. 
Drużyna natomiast ustawiła owies 
na obszarze 12,8 ha, co równa się 
175 proc, normy.

W pracy wyróżnll| się junacy: 
Jan Terefenko, Wasyl Slecjwld i 
itąrpcłjowę, Marian Kosman. Jó­
zef Jaskulski z Bokiną, rąsz ju- 
naczkl: Genpwela Wójcik, Hen­
ryka Stępień z Wiklina | ?orl» 
Podolak z Łękwicy.

Pracownicy PGR Zaruchowo t 
Kierownictwo gospodarstwa dzię­
kują junakon) .1 junaczkom gmi­
ny Lubuczewo za okazaną bezin­
teresowną pomoc w wykopaniu 
na czas akcjt żnlwnel. jan p*

W III kwartale rozpoczęły 
się przygotowania do akcji 
siewnej. Ifimo wielkiego na­
wału pracy postanowili robot­
nicy warsztatowi przyśpieszyć 
wyremontowanie maszyn. Już 
oheento prące te są yuykopąne 
w 70 proc. PJąn zostąpia wy?

F*WflWie RstHRkówe Pol­
skiego UjtoFwóRMto KUtożą ma 
pąFftoę ważną rólę spelnie- 
RłS- Od jego sprawnege dzia- 
ląnią <>d szybkości wyjazdu 
Iwetki pogotowlą pągsto zależ 
ue jest iyde tudzkje.

Kwiki Pogotowia Rątunko 
W«t» PPK W StopskH przecięt 
nie wzywane są 45 razy dzien­
nie. Bardzo często po przy- 
jeżdzie na miejsce wezwania, 
lekarz stwierdza zupełną nie- 
celowość wezwania pogotowia. 
Aby nie być golostownym pr2V 
taczamy wypadki bezcelowych 
wyjazdów pogotowia w ciągu

O godz. 0,45 Pogotowie zo­
stało wezwane przez portierą 
Tartaku Lasów Państwowych 
Adama Jarmarka, celem pręy 
wiezienia akuszerki. A prze? 
cięż karetka pogotowia nie 
jest przeznaczona da przewo­
zu położnej na terenie miasta. 
W kilka minut później pogoto 
wie wezwane zostąlę ponow» 
ni* orzez tegoż obywatęłą do 
ob. Bęnas, którą c- jęk OŚWtod 
czono — trzeba natychmiast

zawieść do szpitalą. Pq przy­
jaździe pogotowią oświadczo­
no lekarzowi, że chora do szpi 
tala nią pojedzie, a rodzić bę­
dzie ną miejscu. Poco więc 
wzywano karetkę?

O godz. 15,35 wzywa się po­
gotowie do rzekomo ciężko cpp 
rej w majątku PGR w Rupo- 
wie. gm. Wrześnlcą. Po przy­
jaździe lekarz stwierdził, że 
chora wprawdzie byłą w do­
mu, alą wyszła jut z bydłem 
na pastwisko.

Bardzo często wzywa rów­
nież zupełnie niepotrzebnie po 
gotowle majątek PGR Kukor

wo, który jak stwierdzono na 
mto.iscu. nie zadął sobie nawet 
trudu zorganizowania aptecz­
ki i zakupienia termometru.

Takich wypadków można by 
wyliczyć bardzo dużo. Ograni­
czyliśmy się jednak do kilku. 
Uważamy, że kierownictwo Po 
gotowią wyciągnie odpowiedz 
nie konsekwencje w storupku 
do tych, którzy wzywają Po­
gotowie dla własnego „widzi 
mi się”. Pogotowia bowiem zor 
ganizowąpo dla osób rzpezy- 
wiś.cie potrzebujących wmfiPF, 
a nie dlą kaprysów poszezegćlr 
nych jednostek, (gfci)



Jeszcze o Uruhsell

ZSRR zwyciężył drużynowo
Adamczyk sprawił zawód w 10 - cioboju

W poniedziałek odbyło się plenum WKKF w Szczecinie. 
Na zdjęciu stół prezydialny, przy którym siedzę delegat KW 
PZPR Szczęsny, przew. WKKF Kropicki, przedsL OKKF 1 
CRZZ Borowy, del. Kuratorium mgr Euch 1 przedst. Woj. 
Żarz. ZMP Mielczarek.

Wyte[-s?vftcfeMaie|
Propagandowe zawody 
lekkoatletyczne junaków SP

Wczoraj na Dolska ncieclńsk lej „Spójni" odbyły się propa­
gandowe zawody lekkoatletyczne, zorganizowane przez 17-tę bry­
gadę Junaków SP na zakończenie II turnusu.

Zawody zgromadziły na ztarcle 
ponad IW Junaków — (portowców 
I przeprowadzone zoitaly bardzo 
(prawnie.

Pokatna liczba około MM wi­
dzów, wśród których przewalała 
młodzie* zzkolna, *ywo oklaaki- 
wała zwycięzców,

Z ciekawszych wyników notaje 
my:

iw m. 1) Kurodńskl 11,1 mi­
mo kontuzji) przed Koprasem 
12,1 1 Mlkucklm 12,2.

l.W* m. 1) Kin 2,Si przed Ziębę 
2.59 I Gałkiewlczem 1 min.

Skok wzwyl 1) Wojtkowiak

Międzyzdroe widziały - Szczecin zobaczy 
ciekawe zawody szermiercze 
z udziałem najlepszych zawodników Polski

W Międzyzdrojach przeby­
wają na obozie kondycyjnym 
czołowi szermierze CWKS, — 
członkowie kadry reprezenta­
cyjnej Polski.

Pod okiem węgierskiego tre 
nera Kewey.a trenują między 
innymi Fokt, Wójcicki, Przeź- 
dzieckl, Paliga i Buczak.

W ostatnich dniach zorgani­
zowano zawody szermiercze o 
mistrzostwo Międzyzdrojów, 
w których prócz zawodników 
kadry, wzięli udział reprezen­
tanci Szczecina Rarow (Gwar­
die) i Krawczewski (AZS).

Zawody wzbudziły duże za­
interesowanie wśród licznych

163 cm. pned Gośulsklm I po­
słusznym (obaj) IM cm.

Skok wdał 1) Posłuszny l,ll 
przed Gofulsklm S,75 | Kuroslń- 
sklm 5,73.

Rzut sranatem 1) Stachowiak 62 
m, 2) Bugaj 11,1 m, ł) flwlb M m.

Funkcje sędziów pełnili Jnnacy 
Cichowicz | Marian Kustoń oraa 
instruktorzy Kojkol, Kurdzlele- 
wlcz 1 Kozubowskl.

Jak nas zapewnia korespondent 
17-teJ brygady SP Czesław Ba 
ran, zawody były pod katdym 
wzslędem Imprezę adanę,

(Kr-a)

wczasowiczów. Mimo wyraźnej 
różnicy klasy młodzi zawodni­
cy szczecińscy stawiali zacięty 
opór mistrzom i potrafili na­
wiązać z nimi równą walkę, 
czego dowodem jest uplasowa­
nie się Rarowa na trzecim 
miejscu za Laskowskim I Fok- 
tem, oraz zwycięstwo dobrze 
zapowiadającego się Kraw- 
czewskiego nad mistrzem Pol­
ski klasy B — Przeździeckim.

Aby bardziej zapropagować 
na terenie Szczecina sport szer 
mierczy, Okręgowy Związek 
Szerm. organizuje w dniu 
Święta Pokoju, 3-go września 
pokazowe zawody, z udziałem 
przebywających w Międzyzdro 
jach zawodników. W tym sa­
mym dniu odbędzie się rów­
nież spotkanie drużynowe mię 
dzy obozowlczaml a reprezen­
tacją Szczecina. W celu za­
poznania publiczności szczeciń 
sklej z zasadami sportu szer­
mierczego walki będą omawia 
ne przez fachowców tej gałęza 
sportu. (Ł)

Potężne zawody o lekkoatle­
tyczne mistrzostwa Europy za­
kończyły się. Odbyły się one 
bez większych niespodzianek, 
jednak nielicznej drużynie poi 
sklej, powiodło się nie tak 
jak przewidywaliśmy.

Duży sukces odniosła druży­
na Zw. Radzieckiego, który o- 
kazał się potęgą lekkoatletycz­
ną, zdobywając w punktacji 
ogólnej I miejsce Ilością 112 
pat. przed Anglią 108.

Polska znalazła się na 15 
miejscu z ilością 5 pkt.

Jeśli chodzi o zawodników 
polskich to wysoką klasę wy­
kazał Kiszka 1 zdaniem więk­

szości powinien 
zostać zakwali­
fikowany na 
drugie lub trze 
cle miejsce w 
w biegu na 100 
m. Jednak zda- 
je się niezbyt 
przychylni dla 
nas sędziowie

przyznali mu 4 miejsce.
Dużym sukcesem jest 4 miej 

sce Bregulanki w pchnięciu 
kulą. Wydaje się jednak, że 
gdyby nie karygodne opóźnie­
nie przyjazdu naszej drużyny 
i start tej zawodniczki „prosto 
z pociągu" wyniki te mogłyby 
być o wiele lepsze.

Największy zawód sprawił 
Adamczyk typowany przez fa

„Papierowe" rezerwowanie
Jhl a mistrzostwa lekkoatle- 

tyczne Polski wyjechała. w 
dniu 11 sierpnia z obozu kon' 
dycyjnego w Złocieńcu do lira 
kowa ekipa złożona z 3t zawód 
niczek i zawodników, w tym 
wifkszoió juniorek.

Aby zawodnikom przed cze­
kającym ich cifikimi zawoda-

Łódź walczy 
z chuligaństwem 
w plłkarstw e

Z inicjatywy redakcji „Dzień 
nika Łódzkiego" zwołana zosta 
je ogólnopolska konferencja 
sportowa w sprawie podniesie 
nia kultury w piłkarstwie pol­
skim. Dyskusja odbędzie się 
publicznie 4 września o godzi­
nie 11 w Sali ORZZ w Łodzi 
przy ul. Traugutta 18.

Na dyskusję zaproszeni zo­
stali przedstawiciele władz 
sportowych, delegaci Rady Kul 
tury Fizycznej ORZZ, Zrzeszeń 
Sportowych, Organizacji Mło­
dzieżowych, oraz dziennikarze 
sportowi z całej Polski.

chowców na czołową pozycję. 
Zawodnik ten wynikiem 6861 
pkt. t. j. o 40 pkt. słabszym 
od „treningowego" uplasował 
się aż na 7 miejscu.

Tłumaczenie, iż zawodniko­
wi temu brak jeszcze wyrobie­
nia jest niesłuszne. Adamczyk 
startuje w 10-clo boju od lat, 
a .wiekiem sięga już 30-tki, 
najwyższy więc czas, aby u- 
zyskał wynik na jaki go stać.

Bardziej uzasadnionym jest 
twierdzenie, że Adamczyk był 
źle trenowany. Kładł on bo­
wiem za duży nacisk np. na 
bieg 400 m, który będąc bie­
giem już wytrzymałościowym 
wytrącał mu tzw. „nerw” 1 
przez to obniżył skoki i rzuty, 
do których zawodnik ten jest 
najbardziej predystynowany, 
i które są stosunkowo wysoko 
punktowane wg. tabeli fiń­
skiej.

Adamczyk stracił punkty w 
pchnięciu kulą, w skoku w 
dal. dysku, oszczepie i gdyby 
nie szczęśliwym przypadkiem, 
wyniki skoku o tyczce, wynik 
sięgałby punktacji kompromi­
tującej naszego reprezentanta.

PZLA powinien sobie wziąć 
to pod rozwagę. Obecnie stała 
się naprawdę aktualną sprawa 
powierzenia opieki nad Adam­
czykiem Hełiaszowi. który jest 
bezsprzecznie najlepszym tre­
nerem miotaczy.

mi zagwarantować choć mini' 
mum wygody Kierownictwo o~ 
bozu postarało sif o zarezerwo 
wonie miejsc.

Jak wynika z przesłanego do 
naszej redakcji dokumentu wy 
danego przez DOKP w Szcze­
cinie — Wydział Ruchu, odda­
no do dyspozycji lekkoatletów 
Xt miejsca w pociągu 8S0t od 
stacji Stargard do stacji Kra' 
ków.

Jakież jednak było rozczaro­
wanie zawodników, gdy na sta 
cji w Stargardzie stanfli przed 
zatłoczonym pociągiem, w któ­
rym nikt nie słyszał o rezerwo 
waniy przedziałów.

Nie pomogły interwencje u 
konduktora ani kierownika, po­
ciągu. Nasze czołowr lekkoat' 
letki musiały ulokować sif na 
Stojąco w korytarzach w wiek' 
szofci wypadków ładąc w ten 
sposób do Poznania, a nawet 
Wrocławia.

Nie trzeba chyba dodawać, 
że „zaprawa" taka nie wpływa 
dodytnid no wyniki rkoku w 
dal czy w hieąach.

Czu DOKP Szczecin sądzi. 
*e jej obowiązek wzglfdem 
sportowców skończył sig na 
grzecznościowym wydaniu 
kartki? (Rak)

Przy poprawieniu wyników 
w rzutach przekroczenie przez 
Adamczyka 7000 pkt. będzie 
igraszką. (Rak).

Specjalny 
wysłannik „APl" 
red. E. Trojanowski 
telefonuje z Brukseli:

Bruksela w sierpniu.
Ambasada Radziecka w 

Brukseli z okazji udziału lek­
koatletów radzieckich w mi­
strzostwach lekkoatletycznych 
Europy wydała w środę 30 
bm. przyjęcie, na które zosta­
ła zaproszona drużyna poh 
ska.

E. TROJANOWSKI

Wszyscy zdobywają
odznakę strzelecką

W związku z mającym się 
odbyć w dniach 1 do 3 wrześ­
nia br. I Polskim Kongresem 

Pokoju i z ma­
sowym włączę 
niem sle całe­
go ruchu spor­
towego do ak­
cji pokojowej, 
Zarząd Okręgu 
w Szczecinie u- 
rządza w Óiiu 
3 września od

godz. 8-mej rano na strzelnicy 
Bezrzeczu zawody strzeleckie 
o odznakę strzelecką.

Zawodnicy, którzy osiągną 
minimum wymagane do odzna

Młodzież sportowa z LZS’u Wołczkowo — Dobra zor­
ganizowała propagandowe zawody piłkarskie pod ha­
słem „Każdy sportowiec bojownikiem o Pokój!’’. Na zdję 
ciu zwycięska Jedenastka piłkarska w koszulkach z na­
pisem „Pokój”.

CZY POBIJE REKORD?

Winant Osiński (na zd^cłu 
u góry) mistrz Polski w bie­
gu maratońskim (ponad 42 km) 
na rok 1950 zapowiedział ostat 
nio pobicie rekordu Polski w 
biegu dwugodzinnym.

Próba przeprowadzona zosta 
nie przy końcu września ca 
stadionie Związkowca w Szcze 
cinie.

Dodać należy, że Osiński za 
zasługi dla sportu otrzyma) z 
GKKF nagrodę w sumie '’0.000 
złotych z czego 10.000 ofiaro­
wał na pomoc ludności KoreL

ki, otrzymają bezpośrednio na 
strzelnicy legitymację O. S.

Za najlepsze wyniki będą 
przyznawane wartościowe na­
grody 1 dyplomy.

Dla członków należących do 
Związków Zawodowych ORZZ, 
ZMP 1 SP amunicję 1 tarcze 
dostarczą ich władze, inni 
członkowie opłacają na miej­
scu 250 zł jako zwrot za amu­
nicję 1 tarcze.

Broń będzie dostarczona na 
strzelnicy dla wszystkich. 
Udział w zawodach wziąć mo­
gą zrzeszeni i niezrzeszenl.

Dojad tramwajem Nr 5 1 7 
ul. Mickiewicza do ul. Łukaslń 
sklego, dalej samochodem.

J
A. MINCZKOWSKI

ESZCZE SIĘ 
SPOTKAMY 
Przełożył Józef Brodski

Na froncie rozpoczęła się generalna ofen 
sywa. Do szpitala zaczęli przybywać ranni. 
Pewnego razu podczas opatrunku, komen- 
dant szpitala zawezwał ją do siebie.

— Nino, przed pół godziną przywieziono 
do nas twojego ojca. W ciężkim stanie. 
Chodźmy do niego, jest w sali operacyjnej.

Ody Nina wbiegła, pułkownik odwrócił 
się jak gdyby chcąc uhleść się na jej powi­
tanie. Plecy 1 brzuch były obandażowane 
Obok niego stał lekarz.

— A mówiłem, że się jeszcze spotkamy, 
— powiedział uśmiechając się z trudem. — 
Czy matka była u ciebie?

Powstrzymując łzy z najwyższym tru­
dem, Nina patrzyła na ojca, Łatunic krzy­
wił się, przezwyciężając ból. Rogowln podał 
mu szklankę wody.

— Nie potrzeba. No 1 co, córeczko, zro­
zumiałaś, ze muzyka jest potrzebna?

, - Tak.
— Nie martw matki, ona clę kocha. Mie 

szkajcle razem.
— A ty, tatusiu?
— Ja? Ja skończyłem wojnę, dowojowa- 

łem się.
Jęknął, przysłaniając oczy.
— Tam został mój adiutant, — mówił 

dalej. Chciałem, żebyś go poznała. Porząd. 
ny chlcpak. Wołodła Rebrikow... Więc już 
wy sami, beze mnie.

Twarz Niny zalała się rumieńcem.
— Ja co znam... Uczyliśmy się razem

Pułkownik uśmiechnął się z trudem.
— Toś ty taka, nie wiedziałem... No to 

doskonale. Spotkacie się.
— Myśmy się pokłócili, — powiedziała 

ze smutkiem Nina i dodała: to moja wina.
— Nic nie szkodzi. Pogodzicie się. Pp- 

wledz mu, że ojciec kazał się pogodzić.
Zamknął oczy, twarz wykrzywiła mu się 

z bólu. Wysiłkiem woli opanował się.
— Szkoda, że ąle. ma szefa sztabu. — Po 

wiedz mu, Rogowln, żeby pilnował dywizji, 
a głównie oszczędzał, żołnierzy... To najważ­
niejsze. Później powiedz, żeby pomogli żonie 
1 córce i żeby przedstawić Rebrikowa do od 
znaczenia. Mój adiutant, zuch... Zasłużył.

Uniósł się nieco, spojrzał dokoła szeroko 
otwartymi oczami 1 zawołał:

— Róbcie co chcecie, ale ratujcie ml ży­
cie!

Z jękiem opadł.
Po paru minutach już nie żył. Umarł, 

nie zobaczywszy więcej ani swej, dywizji, 
którą tak kochał, ani swych podwładnych. 
Umarł nie doczekawszy się nadanego po 
dwóch dniach przez radio rozkazu, w któ. 
rym była mowa o tym, że w walkach przy 
przerwaniu niemieckiej linii obronnej na 
rzece Mlus, wyróżniły się wojska generała- 
majora Łatunlca 1 ze dziękował mu za to 
wielki Stalin.

Pułkownik Łatunic umarł, nie usłyszaw­
szy grzmiących zwycięskich salw, nie docze­
kawszy się triumfu sprawy, której oddał 
swe dumne 1 twarde życie.

12.

Wiadomość o śmierci Łatunlca tego sa. 
mego dnia doszła do dywizji. Szef sztabu, 
pełniący obecnie funkcje dowódcy dywizji, 
zawezwał Rebrikowa 1 powiedział:

— Pojedziesz na pogrzeb razem z komi­
sarzem. Weźmiesz honorowy pluton zebra­
ny ze wszystkich pułków. Po powrocie za­
stanowimy się nad tym, co będziesz dalej 
robił. Może pójdziesz do akademii wojsko­
wej.

— Zostanę na froncie, — odpowiedział 
Rebrikow.

Od samego rana do sztabu dywizji za­
częli się schodzić delegaci na pogrzeb puł­
kownika. Major kilka razy ćwiczy! z plu­
tonem oddanie salw, a później powiedział 
do Rebrikowa:

— Nauczyli się.
Około południa siedli do ciężarówek 1 

ruszyli. Zastępca dowódcy dywizji wraz z 
innym sztabowym oficerem z rana wyje­
chali osobowym samochodem. Do Nowoczer 
kaska przyjechali wieczorem.

Krwawo zachodzące słońce chowało się 
za górami. Rebrikow już nie zobaczył puł­
kownika: duża trumna była zamknięta i 
ustawiona w samochodzie. Rozległa się ko. 
menda:

— Honorowy pluton — marsz!
Zagrała orkiestra, wszyscy ruszyli.
Rebrikow szedł z boku. Przypomniał so­

bie dokładnie wszystko, co było związane z 
pułkownikiem: pierwsze spotkanie pod 
Stalingradem, później Jak przeprawiali się 
przez Wołgę. Łatunic stoi na pokładzie ma­
łego parowca i patrzy na zburzone miasto. 
Zima, maleńka chatka. Są głodni, jedzą 
kartofle z razowym Chlebem — nic więcej 
nie ma. Pułki poszły naprzód, sztab jeszcze 
nie rozkwaterował sic Pułkownik śmieje się 
1 powiada. — To nic, bywa gorzej...

Pułkownika pochowano w ogrodzie, w sa 
mym centrum miasta. Zapadał zmierzch, ze 
brało się mnóstwo ludzi. Chłopcy pow?azlll 
na latarni*

Zastępca dowódcy dywizji wygłosił mo­
wę: zwracał się do mieszkańców miasta 
i polecał im, by okazali należną część pa­
mięci dowódcy, który oswobodził ich miasto.

— My nie potrafimy zapomnieć o tobie 
— zakończył swe przemówienie.

Po nim przemawiali żołnierze 1 oficero­
wie. Rebrikow nieuważnie słuchał tych 
słów. Patrzył w milczeniu na trumnę, sto­
jącą na skraju mogiły.

— Jaka duża, powiedział ktoś w tłumie. 
Powoli na pasach trumnę opuszczano. 

Padła komenda:
— Ognia!
Rozległ się ogłuszający łoskot salwy' 1 w 

niebo poszły serie świetlnych kul. Jeszcze 
dwa razy padła komenda.

— Ognia!... Ognia!...
I znów w niebo leciały błyski i łoskot 

rozdzierał ciszę.
Nagle Rebrikow zobaczył z tamtej stro 

ny moglłv Ninę. Podniosła oczy, ich spoj­
rzenia spotkały się. Rebrikow ujrzał w jej 
wzroku bezmierną boleść. Oto, gdzie wy- 
padło im spotkać się.

Grudy ziemi padały na wieko trumny. 
Rebrikow rzucił też sporą garść ziemi, po­
stał nad mogiłą, odwrócił się 1 począł wy­
dostawać się z tłumu.

Po raz pierwszy od wielu miesięcy Re­
brikow nocował w domu, pod dachem. 
Myślał teraz o Ninie. Teraz musieli się już 
spotkać. Nie chciał Jednak iść do niej za­
raz nazajutrz. Mówić o sobie teraz, było 
niezręcznie 1 niemądrze.

„Przyjadę później, — postanowił. — We 
zmę urlop na dwa dni".

Mieli wracać zaraz po wschodzie słońca 
ale przeciągnęło się to do godziny siódmej 
z rana.

(Ciąg daLzy Jutro)' ’

C/echosłowacia-Buhaiia
W Sofii odbyło się trzecie 

po wojnie międzypaństwowe 
spotkanie piłkarskie Czecho­
słowacja — Bułgaria.
Mecz ten zakończył się zwycię­
stwem Czechosłowacji 2:1 
(0:1).


